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Nie udało się 


Konferencja w sprawie Palesty- 
ny, która z wielkim rozmachem i 
pompą zwołana została w Londy- 
nie i na którą kilkakrotnie przyby= 
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Od stryczka-dO rządu 


Fantastyczna plotka jednej z agencji prasowych. — Unie- 
winnieni zbrodniarze norymherscy zyskali „popularność“ 


Jedna z agencji prasowych rozpowszech- 
niła mało prawdopodobną wiadomość o 
tym, że uniewinnieni i wypuszczeni na wol- 
ność przez Trybunał Norymberski: Pappen, 
Schacht i Fritsche mają utworzyć pierwszy || 
rząd niemiecki | wyznacza tuż im nawet 
stanowiska i resorty, 

Wiadomość ta jest jedną z plotek, pu. 
szczenych rozmyślnie przez nicodpowie” 
dzialnych i goniących za 'anią sensacją 
pracowników  niekiórych zagranicznych 
agencji prasowych. 

W istocie bowiem nie ma obecnie mowy 
o tworzeniu rządu niemieckiego, ponieważ 
sprawa przyszłości Niemiec nie została za- 
decydowana. Szczególnie Francja i Związek 
Radziecki są zdania, że sprawa Niemiec nie 
dojrzała jeszcze do definitywnego jej zała. 
twienia. Ten właśnie pogląd był przyczyną, 
1ż w pracach Konferencji Pokojowej spra- 
wą przyszłych losów Niemiec została całko 
wicie pominięta. 


fak już przed kilkoma dniami donteśliś- 
my, Człerej Ministrowie zapowiedzieli, że 
po 20 listopada, będą omawiać kwestię 
Niemiec w Nowym Jorku. Będą to jednak 
raczej rozmowy wstępne i wydaje się pra- 
wie pewnym, że nie zostaną powzięte żadne 
decyzje, dotyczące eweniualnego utworze- 
nia rządu Niemiec. 

Inne wersje, dotyczące losu trzech oskar- 
żonych, uniewinnionych w Norymberdze, 
ukazały się w prasie bawarskiej i nadreń- 
skiej. Oświadczono tam mianowicie, że 
wladze tych krajów „aresztowałyby”* na- 
łychmiast Pappena, Schachła i Fritschego, | 
gdyby zamierzali oni osiedlić się na tych 
terytoriach. 


Koła polityczne wyrażają zdanie, że taki 
manewr byłby próbą „schowania” u siebie 
trzech uniewinnionych zbrodniarzy niemiec 
kich w obawie, by inne państwa nie zażą” 
dały wydania ich — celem powtórnego są- 
dzenia. 

Tak, czy inaczej, koncepcja powołania 
wci 


Zgon |. Mościckiego 


W dniu wczorajszym zmarł w Szwajcarii 
były prezydent Rzeczypospolitej Polskiej 
Ignacy Mościcki w wieku lat 79. 


Nitierowcy pod kluczem 


W brytyjskiej i amerykańskiej strefie 
okupacyjnej w Austrii władze wojskowe 
przeprowadziły wielką obławę, podczas któ 
rej aresztowano około 2000 ukrywających 
się hitlerowców. Wśród nich znajduje się 
wielu poszukiwanych od dawna przestęp- 
ców wojennych. 


Światowe Zw. Zw. 
potępiają faszyzm grecki i hiszpański 


W Waszyngtonie odbyła się konferencja 
Biura Wykonawczego Światowej Federacji 
Związków Zawodowych. Biuro powzięło 
rezolucje potępiające działalność reakcyj- 
nego rządu greckiego, prześladującego 
związki zawodowe. Jednocześnie postano- 
wiono kontynuować i rozszerzyć kampa- 
nię prowadzoną przeciw faszystowskiemu 
reżimowi gen. Franco w Hiszpanii, 


trzech uniewinnionych zbrodniarzy hitle- 
rowskich na kierowników rządu niemiec- 
kiego jest fantastyczna. Do tego nie dopu- 
ściliby zarówno Anglosasi, jak i sami Niem- 
n e 


cy, gdyż skompromitowaliby się tym zupeł- 
nie, a ich taktyka maskowania się i przy- 
wdziewania „szaty niewinności”, dyktuje 
im wręcz inne postępowanie, 

AAAA RAY 


MKM 


SZUBIENICE ICH GONIĄ 


Jak wiadomo, Schacht i Pappen zostali przez sąd w Norymberdze uniewinnieni. 


Obecnie donoszą, że ci dwaj „niewinni“ 


z do Szwajcarii, pienas g nie są pia PRE swej areno 


Niemcy pragną jak najprędzej wydostać 


R RIO TERZ REYTANA 


(RACJĘ 


walczą organizacje posiępowe. ~ 
rozwija nadal hifierowską działalność 


Ogłoszenie wyroku w Norymberdze odsu- 
nęło na plan dalszy uwagę opini publi- 
cznej, jaka skupiała się na wypadkach, roz. 
grywejących się w USA w związku z kam- 
panią przedwyborczą. 

Polityka Trumana, który jawnie zboczył 
z drogi, wyłkniętej narodowi amerykańskie- 
mu przez zmarłego prez. Roosevelta, wy- 
wohuje w Stanach Zjednoczonych coraz 
więcej sprzeciwów i niezadowolenia. Na 
konferencji amerykańskich organizacji po” 


stępowych, w skład których wchodzą związ 
ki zewodowe, kluby inteligencji I in. po- 
wzięto szereg rezolucji, wzywających rząd 
do natychmiastowego powrotu zarówno w 
polityce wewnętrznej, jak i zagranicznej, 
do programu prezydenta Roosevelta. Jedna 
z rezolucji, potępia działalność kongresu, 
w którym koalicja reakcyjnych republika- 
nów usiłowała w wielu wypadkach znisz- 
czyć osiągnięcia polityki Roosevelta į po- 
stępowy program społeczny PRA 
Ameryki, 


Decyzje ma lokale 


przyzntne przez N.X.M. — wydają storostwa. 
Za zerwanie pieczęci grozi kara 


Poczynając od 1-go października 1945 r. 
wszelkie decyzje na przydzielone przez 
NKM mieszkania dla Rad Zakładowych, 
wystawiane będą przez wydziały kwaterun 
kowe właściwych starostw grodzkich. 


Poleca się zatem Radom Zakładowym 
fabryk zwracać się po odbiór decyzji na 


przyznane przez NKM lokale i ogłoszone w |misja Mieszkaniowa 


Nadzwyczajna Komisja Mieszkaniowa po 
daje do wiadomości, że za samowolne zer- 
wanie pieczęci z lokali zapieczętowanych 
przez organa egzekucyjne NKM zostali po” 
ciągnięci do odpowiedzialności karnej — 
Palczewski Eugeniusz i Mikołajewski Jan. 

Przy tej: sposobności Nadzwyczajna Ko- 
ponownię ostrzega 


prasie, do odnośnych oddziałów kwaterun- |przed podobną samowolą í zaznacza, źe 


kowych przy Starostwach Grodzkich, 
EJ 


każde wyłemanie się spod przepisów pra. 
wa, będzie surowo karane, 


zakończyła się fiaskiem. 


wał p. Bevin z Paryża, ostatecznie 
Jak wia- 
domo, strony zainteresowane, t. zn. 


Żydzi i Arabowie palestyńscy od- 


mówili udziału w „konferencjt” i p. 
Attlee zmuszony był przemawiać 
|do... pustych foteli. 

Widząc bezcelowość swoich wy- 
siłków, Brytyjczycy rozwiązali „kon 
ferencję” pod pretekstem odrocze- 
nia jej do grudnia b. r. 
pomenem 


Faszyści greccy 
nie dopuszczają demokratów do władzy 

Tsaldaris, który otrzymał od króla pole- 
cenie sformowania nowego rządu, ośwlad- 
czył, że lista członków nowego gabinetu 
otrzymała aprobatę króla. Skład gabinetu 
nie został dotąd opublikowany, lecz kores 
pondenci twierdzą, że będzie się malo ró" 
żnił od poprzedniego. 


Pi 

Nowy strajk w USA 

25 tys. marynarzy porzuciło pracę 

W Stanach Zjednoczonych wczoraj ma 
północy wybuchł nowy strajk marynarzy 1 
pracowników żeglugowych. Strajk ma po- 
dłoże ekonomiczne. Pracę porzuciło 25.000 
marynarzy na wschodnim i zachodnim wy- 
brzeżu Stanów. 


. n 

Norwegia karze zdrojców 

W Trondheim zakończył się kilkumie* 
sięczny proces przeciwko Henry Rinnano- 
wi I jego szajce, którzy w czasie okupacji 
niemieckiej współpracował z gestapo | ma 
ją Życie 80 norweskich patriotów na su- 
mieniu. Zbrodniarze z Rinnanem na czele 
zostali skazani na śmierć, 


Nacisk na Francję 


usiłuje wywrzeć W. Brytenia 

Brytyjskie władze okupacyjne w Nieme 
czech ogłosiły zakaz wywozu węgla z za. 
głębia Ruhry. Zakaz ten uderza głównie w 


interesy Pranoj, 
NETE 


Mean 


W U.S.A. 


Eu - Klurx- Edlam 


Końcowa rezolucja wzywa naród amery- 
kański do masowego udziału w walce wy* 
borczej o postępowy kongres í wyraża cał- 
kowite poparcie dla Henry Wallace'a w fe- 
go walce o pokój światowy. 


W Słanach Zjednoczonych wzmożyła się 
ostatnio znacznie działalność terrorystycz- 
nej organizacji Ku-Klux.Klan, której udo 
dowodniono ścisłą współpracę z hitleryz- 
mem w okresie wojny. Coraz częściej zda- 
rzają się szczególnie w Stanach Południo- 
wych wypadki linczowania murzynów. 
Istnieją dowody, które wskazują, że za 
morderstwa te odpowiedzialni są członko- 
wie Ku. Klux-Klanu. 

Ku-Klux-Klan rozwija energiczną akcję 
propagandową przeciwko „równouprawnie 
niu rasowemu”. Poza tym w kilku stanach 
południowych Ku-Klux-Klan wypowiedział 
otwartą wojnę związkom zawodowym i po- 
stępowym organizacjom robotniczym. 

W Stanach Zjednoczonych coraz bar- 
dziej widoczny staje się podział na dwa 
obozy: Obóz postępowy, szczerze demo. 
kratyczny, skupiający się dokoła senatora 
Peppera i b. ministra H, Wallace'a — oraz 
obóz reakcji, stojącej na usługach wielkich 
przemysłowców i rekinów wielkokapiłali- 


stycznych. 


Str 2 
W Ogrodzie Bota 


EXPRESS 
nicznym... 


ILUSTR. 


Ziciaktórenasieczą 


Wilcze jagody kasia serce, biuszczyk -choroby żolądica.-„Kio 
ma szałwię w ogrodzie, rego śmierć nie utedzi€" 


Łódzki Ogród Botaniczny, podobnie 
jak i przylegający doń ogród zoologicz- 
ny — pomyślany jest jako jeden z frag- 
mentów pięknego Parkn Ludowego na 
Zdrowiu, 

Znaleźć Ogród Botaniczny, wbrew 
twierdzeniu koleżanki po piórze, pisu- 
jącej do jednego z dzienników łódzkich 
— wcale nie jest trudno, znajduje się on 
bowiem akurat nawprost krańcowego 
przystanku 9-tki. Nad wejściem jest du- 
ży napis, 

Koleżanka była jednak na wycieczce 
z narzeczonym i to ją do pewnego stop- 
nia tłumaczy: nie widziała nic, poza 
Nim! 

Za ciemno-zielonym  szpalerem gra- 
bów, rozciąga się królestwo ziół techniez 
nych i leczniczych. 

Dzisiejsza medycyna nie gardzi 
ziołami, jako „babskimi środkami“ 
jak to się ongiś o nich mówiło — tylko 
szeroko stosuje je w lecznictwie. Szcze 
gólniej dzisiaj, gdy odczuwamy wielki 
brak lekarstw — hodowla roślin lekar- 
skich oddać nam może wielkie przysłn- 
gł. 

Jak taki ośrodek zielarski był w Pol- 
sce potrzebny — najlepiej świadczy za- 
interesowanie, z jakim Łódzki Ogród 
Botaniczny spotkał się w sferach apte- 
karskich. Niejednokrotnie z odległych 
dzielnie Polski przyjć do Łodzi 
ludzie po nasiona, lub sadzonki ziół leez- 
niczych, które chcieliby hodować u sie- 
bie. 

Wiele roślin, które widzimy tn na 
grządkach, pielęgnowane pieczołowie/* 
przez ob. Bednarza, ogrodnika z zami- 
towania, który, jako dorosły już ezło- 
wiek, porzuciwszy poprzedni zawód, 
sam przygotował się do egzaminów 
ogrodniczych — rośnie w stanie dzikim 
na naszych łąkach i polach. 

Jakże czesto przechodziliśmy koto 
nich obojętnie, lub pogardliwie deptali 
po nich, nie zdając sobie sprawy, że te 
„chwasty“ mają niekiedy tak zhawien- 
ne dla naszego zdrowia właściwości! 

Na przykład taki błuszezyk o dobrze 
nam znanych, okrągłych listkach. Wy- 
stopuje przecież masowo, jest ogromnie 


już 


Codzienna nowelka „Exoressu" 
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pospolity — a nigdy nie przyszło nam 
na my: leczy choroby żołądka, 

Na niewielkich rozłożystych krzacz- 
kach lśnią czarne, okrągłe kulki jagód: 
to wileze jagody, (Atropa belladonna) 
silna trucizna, przyjmowana jednak w 
odpowiednich dawkach skuteczna jest 
przy chorobach serca. Przy sposobności 
dowiadujemy się, że nasz poczciwy kar- 
tofel, a także pomidor należą do tej sa- 
mej, co wileza jagoda, rodziny „psian- 
kowatych* i np. jagody ziemniaka (po- 
zostałe po okwitnięcin) również zawie- 
rają pewną dozę trucizny. 

Długie szare, niepozorne listki — to 
lawenda wonna, Używana do wyrobu 
perfum i wód kolońskich. Rozcieramy 
jeden taki listek w palcach i wdychamy 
miłą, orzeżwiającą woń. Nieco dalej ru- 
mienią się czerwone strąki papryki. 
Jest ona nie tylko przyprawą kuchenną, 
ale służy również do weierań przeciw 
renmatyzmowi. A otóż i pospolity 
„rdest ptasi* w języku ludowym zwany 
świńską trawą“ — tak skuteczny przy 
kamieniach nerkowych. Dowiadujemy 

że popularna „Cholekinaza* miała 


Żółto kwitnący dziurawiec, używany 
przy chorobach żołądka, nazwę swą za- 
wdzięcza maleńkim, jakgdyby dziur- 
kom, pokrywającym jego listki, a do- 
brze wszystkim nam znane pierzaste ga 
łązki krwawnika — oczyszezają krew. 
Popularne krople walerianowe — to nie 
innego, jak wyciąg z korzenia rośliny 
„Waleriany*. Rośnie ona również dzi- 
ko i ma ciemno - zielone, fantastycznie 
wykrojone liście, 


Jest tu i ruta, używana przy choro- 
bach kobiecych i szałwia, o której stary 
wierszyk mówi, że „kto ma czałwię w 
ogrodzie, tego śmierć nie ubodzie”. 
Szałwii używa się do płukania gardła i 
przy owrzodzeniach dziąseł. 


A otóż i wielkie pomarańczowo - zło- 
ciste dynie. Czy i one mają jakieś właś- 
ciwości lecznicze? 


A jakże. Ziarnka jej, obrane z łupiny 
i zjedzone naczczo są znakomitym środ 
kiem przeciw soliterowi. (Na jedną por- 
cję trzeba wziąć 150 gr. ziarnek, licząc 
razem z łupiną). Pęd paproci jest rów- 
nieg środkiem przeciwtasiemcowym. 


swój główny składnik właśnie rdest. 


niespodziewanie, o skutkach jej dowia- 
dujemy się przeważnie zbyt późno, gdy 
próchnica uczyniła już poważne postę- 
py. 


W dalszym rozwoju choroba ta, powo- 
duje zapalenie trzonu zęba, a wreszcie 
— zapalenie okostnej, 


onemu Łukomskiemu uda- 
odek przeciwko próchni- 
rodkiem tym jest fluor. 


€y zębów. < 
Wystarczy nałożyć na zęby pastę z 

zawartością fluoru (jest to gaz, który ja 

ko pierwiastek chemiezny występuje je- 


CUDZOZIEMIEC 


Zmierzch staczał ostatnią, bezna- 
dziejną walkę z lampami elektryczny” 
mi i reklamą świetlną City, gdy Ery- 
ka wsiadała do „swego omnibusu, by 
udać się do domu. Zatrzymała się na 
peronie i znudzonym wzrokiem obser- 
wowała ruch uliczny. 

Dwaj panowie, znajdujący się na 
tym samym peronie, rzucili ukradkiem 
znączące uśmiechy i spojrzenia na 
młodą dziewczynę. Eryka wyglądała 
rzeczywiście pięknie. Piękna twarzycz- 
ka i zawsze czerwone usteczka nie wy* 
magały wcale karminu. 

— Co za zgrabna postać! A nóżkil... 

Eryka czuła na sobie spojrzenia męż* 
czyzn. Wiedziała, że jest czarująca i 
mimo, iż była skromną stenotypistką, 
przywykła do niemych hołdów  męż* 
czyzn. Wiedziała z góry, że obydwaj 
panowic wysiądą z nią razem, by na- 
stępnie zaczepić ją na ulicy. 

Zdarzało jej się to niemal codzien- 
nie i miała już swój stały system. u- 
walniania sie od tych przygodnych zna 
RY Eryka nie miała czasu dla ta- 
ich chwilowych wielbicieli, Czuła że 
godna jest trwalszej miłości i wierzy” 
la gorąco, że przyjdzie wkrótce taki 
dzień, w którym spełnią się jej naj- 
skrytsze marzenia. 


Silny wstrząs i nagły skrzyp kół 


wyrwał ją z zadumy, Omnibus zatrzy 
mał się na skrzyżowaniu ulic. Eryka 
zauważyła teraz auto, które już przed 
tym jechało za omnibusem, a teraz 
zrównało się z nim. Było to cudowne, 
szkarłatne auto sportowe z zagranicz- 
nym numerem. Niemniejsze zaintereso- 
wanie niż auto wywołał kierowca. Ery- 
ka doszła do wniosku, że jest on nie- 
zwykle przystojny, sympatyczny, jak- 
kolwiek już dawno przekroczył granicę 
młodzieńczych lat. 

Omnibus ruszył znowu z miejsca. W 
tej chwili cudzoziemiec spojrzał do gó- 
ry i spojrzenia ich skrzyżowały się z 
sobą. Eryka zmieszała się nieco i od- 
wróciła twarz. Dopiero po kilku chwi- 
lach zdecydowała się spojrzeć na uli- 
cę. Czerwone auto jechało ciągle za 
omnibusem i sytuacja nie uległa zmia- 
nie nawet wtedy, gdy znaleźli się na 
przedmieściu. 

Niczem pies za swym panem, czer- 
wone auto pędziło za omnibusem. Ery- 
ka nie mogła się powstrzymać od rzu- 
genia jeszcze kilku spojrzeń w stronę 
cudzoziemca, który zda się tylko cze- 
kał na to, by młoda dziewczyna zwró- 
ciła ku niemu swą twarz. Eryka zro- 
zumiała, że elegancki cudzoziemiec je- 
dzie tylko dla niej i ta świadomość 
przyprawiła ją o szybsze bicie serca. 


działa on jednak ujemnie na serce. 


Ku zmariwieniu dentystów 


ZĘBY NIE BĘDĄ PRÓCHNIFC. 


Odkrycie, które zapobiegnie niszczeniu naszego uzębienia 


Jedną z naszych największych trosk; dynie w związkach), aby już po upływie 
jest próchnica zębów, Podkrada się ona| kilku minut w wydatnym stopniu pod- 


niosły się czynności emalii, jako bariery 
odgradzającej wnętrze tkanki zęba. 

W ten sposób 25-letnie poszukiwania 
profesora Łukomskiego wydały pomy 
ne rezultaty, 

Fluoryzacja zachowuje swój skutek 
przez pół roku. Prostota procederu, jego 
dostępność, całkowita nieszkodliwość 
przy zachowanin odpowiednich prawi- 
deł postępowania i bezbolesność tego ro- 
dzaju leczenia zębów przy pomocy pas- 
ty z zawartością fluorn otwierają w no- 
woczesnej dentystyce szerokie nerspek- 
tywy. 


Co za szkoda, że musi jechać omnibu- 
sem do końcowej stacji! Może cudzo- 
ziemcowi znudzi się wreszcie ta jazda 
i zawróci wcześniej, Czy ma wysiąść 
na najbliższym przystanku, by mu ułat- 
wić zadanie? 

Nie! to by się sprzeciwiało jej zasa- 
dom. Została więc na peronie, prosząc 
Boga, by autobus zajechał jak najprę: 
dzej do końca swej trasy. Czerwone 
auto znajdowało się ciągle w odległości 
kilku kroków od omnibusu. Kierowca 
miał niejednokrotnie okazję prześcignię 
cia omnibusu, a jednak tego nie czy” 
nił. 

Przed końcową stacją Eryka stała 
sama na platformie, Dwaj panowie zre- 
zyśnowali z zawarcia znajomości i o- 
puścili omnibus, reszta gości zaś wy- 
siadała stopniowo na poprzednich przy- 
stankach. Eryka coraz częściej rzucała 
spojrzenia w stronę czerwonego auta. 
Dżentelmen przy kierownicy odpowia- 
dał jej również przyjaznymi spojrze- 
niami. 

— U nas kokietuje się inaczej 
pomyślała Eryka — ale on jest prze- 
cież cudzoziemcem... 

Nareszcie dobrnęli do końcowej sta- 
cji i Eryka zeskoczyła lekko na chod- 


nik. Jeszcze dziesięć minut musiała 
trwać droga do domu. 

— Już najwyższy czas — pomyśla- 
ła — oglądając sie za czerwonym au 


tem. Cudzoziemiec nie mógł się wido- 


cznie zdecydować, gdyż jechał wolno 
za Eryką. 


Popularne zielsko: łopian usuwa łu- 
pieź, a ponadto korzeń w naparze leczy 
egzemę. A otóż i prawie dwa metry wy 
soki krzak rycynusu. W kolczastej lupi 
nie, przypominaj jącej nieco łupinę kasz- 
tana, mie się rodzaj orzeszka, z 
rego wytwarza się ową zmorę 1 dzie- 
cinnych: olej rycynowy. Orzeszek zje- 
dzony „na surowo” — w e nie przypo- 
mina w smaku obrzydliwej rycyny. 
Smakuje podobnie, jak gorzkie migdały, 
Zatrzymujemy się również przy jaskół- 
czym ziela — jest to środek nasenny, 
sok zaś jego usuwa kurzajki, 


Ze specjalnym zainteresowaniem Oge 
lądamy lubczyk. Dlaczego tej roślinie, 
o bardzo pospolitym wyglądzie i ostrym 
zapachu selerów przypisywano tak ma- 
gicme właściwości miłosne? Dzisiejsze 
materialistyczne poLolenie nie robi z 
lubczyku ekstraktów miłosnych, leez 
używa go do wyrobu kostek buliono- 
wych i likierów. Zmieniły się czasy! 

Nie sposób wymienić wszystkich ziół, 
rosnących w Łódzkim Ogrodzie Botani- 
czym, Znajdziemy tn leki na wszyst- 
kie, najbardziej skomplikowane dolegli- 
wości i to leki, koło których przecho- 


dziliśmy dotychczas obojętnie, jak koła 
bezwartościowego  „zielska”. Dzięki 
Ogrodowi Botanicznemu spojrzymy na 
nie teraz innym okiem, Okiem pełnym 
szacunku, jako na naszych „uzdrowi- 
cieli“, Ber. 


Podatek od plakatów 


szyldów, zesiem i ip. pobiora- 
ny jeni grzez Zurząd Mioiski 

Wydział Podatkowy Zarządu  Miej- 
skiego w Łodzi przystąpił, do pobiera- 
nia podatku od plakatów, szyldów, zna- 
ków i napisów reklamowych oraz po- 
datku od anonsów. 

Podatkówi temu podlegają: wszelkie 
napisy, ogłoszenia, znaki i plakaty 
firmowe zaliładów i przedsiębiorstw 
przemyslowych oraz handlowych, insty- 
tucji o charakterze zarobkowym, pra- 
cownie rzemieślnicze, kancelarie adwo- 
kackie itd. 


— A może jest Amerykaninem i nie 
ma odwagi zaczepić kobiety na ulicy? 
— przypuszczała, 

Oczywiście, że nie wypada zawierać 
znajomości na ulicy, ale w tym wypad- 
ku chciała uczynić wyłom w swych za- 
sadach. Idąc wolniusieńko myślała nad 
tym, co odpowie przystojnęemu niezna- 
jomemu, gdy ją zaczepi. 

Auto prześcignęło ją wreszcie i sta- 
nęło. Nieznajomy wysiadł. 

— A więc jednak — pomyślała z 
radością Eryka. 

On uchylił grzecznie kapelusza i za” 
czął: 

— Bardzo panią przepraszam. 

Eryka zatrzymała się nagle i ściąg: 
nęła groźnie brwi. 

— Bardzo panią przepraszam — 
ciągnął dalej nieznajomy. — Czy mo 
gła by mi pani powiedzieć: gdzie tu 
jest ulica Ogrodowa?,.. 

Eryka musiała przyznać, że był to 
niezwykle oryginalny sposób zaczepia” 
nia dam na ulicy. 

— Chętnie... — odparła radośnie. — 
Pojedzie pan prosto, aż do drugiej uli- 
cy_ną lewo... 

I wskazała mu kierunek ręką. 

— Bardzo pani dziękuję!... Muszę, 
właśnie odwiedzić znajomych, mieszka” 
jących na Ogrodowej. Powiedziano mi, 
abym jechał za omnibusem linii „74* 
aż do końcowej stacji, a tam mi już 
powiedzą jak jechać dalej... 


terta 


Niezne'>my raz skłonił się 
grzecznie, wsiadł do auta i odjechał... 


NIEMIEC: — Doktorzy, wyłeczcie mi 
psiaka! Mizerny i nieposłuszny... 
WACEK: — Poprawi się u nas! 


Na marginesie 
Gdy cofniemy 
wskazówki zegara... 


W nadchodzący poniedziałek, dnia! 
7 bm, wszystkie zegary w całej Pol- 
sce zostaną cofnięte o godz. 3:ej nad 
ranem o jedną godzinę. 

Nie znaczy ło bynajmniej, że trzeba 
będzie wyczekać punktualnie 3-ej go 
dziny, jak to czynili w ubiegłym roku 
niektórzy obywatele. Wskazówki zega- 
ra można swobodnie przesunąć już w 
niedzielę 6 bm. zanim położymy się 
spać. z 

Odpoczywać będziemy spokojnie, 
bo... „zarobimy” całą godzinę pokrze” 
piającego snu! 

Ale w naturze nic nie ginie, nie zgi 
nie więc i ta godzina pozornie tylko 
„skradziona* czasowi. Będziemy ją bo 
wiem musieli „oddać“ w marcu, gdy 
z powrotem wprowadzony zostanie let- 
ni czas. 

W nadchodzący poniedziałek będą: 
się działy rzeczy wręcz niezwykłe, Oto 
pasażerowie, którzy powiedzmy przy- 
jadą do Łodzi z niedalekiego Andrze- 
jowa i wsiadą w pociąg gdzieś przed: 
3-ciq rano, w mieście naszym znajdą 
się.. około godz. ej, a więc wcześniej 
niż wyjechali! s 
“Ciekawe, jaż kolej da sobie radę z 
tym zjawiskiem, że w poniedziałek 
nad ranem będziemy mieli aż dwie go- 
dziny 2-gie: jedną „normalną“ a drugą 
zamiast normalnej 3:ej. 

Za to latem wcale nie będziemy mie- 
li pewnego dnia drugiej godziny i — 
rachunek się wyrówna. 

Czas zimowy wprowadzany jest ze 
względów oszczędnościowych. Czy wie- 
cie ile energii elektrycznej oszczędzimy 
przez przesunięcie wskazówek zega- 
rów o jedną godzinę wstecz? 

Wkroczyliśmy w okres długich wie- 
czorów. Coraz bardziej będzie ubywa” 
ło dnia i niedługo już o godz. S-ej ra- 
no będzie jeszcze szarawo, Praca o 
tej porze mogłaby się odbywać tylko 
przy świetle elektrycznym. Aby więc 
tego uniknąć, cofnięte zostaną wska 
zówki zegarów o godzinę. Gdy przyj- 
dziemy do pracy — będzie już widno, 

Uważajcie więc — obywatele! Nie 
zapomnijcie przesunąć wskazówek ze- 
gara, a przy umawianiu się na randki, 
nie zapomnijcie o tym, że od dnia 7 
bm. obowiązuje nowy czas — nie po” 
zwólcie zatem jedno drugiemu czekać 
na siebie całą godzinę! (ad) 


SZKOŁA TAŃCÓW 
TOWARZYSKICH | 
WŁADYSŁAWA CYRULSKIEGO 
Łódź, ul. Kilińskiego 85. 
Zgłoszenia do kompletów dla począt- 
kujących i zaawansowanych oraz na 
lekcje indywidualne, przyjmuje kan- 
celaria Szkoły codziennie od 17—21. 
OSTATNIA NOWOŚG „S w in g“ 


WACEK: — Uciekaj, piesku, uciekaj! 


PEAN 


WACEK: — Jej! Co to za zwierz?... 


Nie będą cię więcej maltretować!... 
WICEK: — Idę szukać innego! 


Re 


WICEK: — To pies dla Niemca! Powie” 
my, że tak wyrósł po kuracji. 


stauraforzy ski 


WICEK: — Pański piesek jest już 


zdrów jak rybka! Oto on! 


NIEMIEC; — Bardzo się zmienił!... 


zani 


za inkasowanie podatku konsumpcyjnego do własnej kieszeni.- Wła- 
ścieiel „Albatrosa“ zapłaci 100.000 złotych 


Świat pracy stałe był najlepszym płatal- 
kiem podatkowym. Najgorzej. natomiast 
zawsze było z wyeszekwowaniem należno- 
ści podatkowych od warstw posiadających. 

Czy zmieniłossię coś pod tym względem? 

Absolminie nie. Obecny podatek od upo” 
sażeń, o czym już donosiliśmy obszernie, 
jest w wielu punktach krzywdzący świat 
pracy, niemniej jednak należności z tego 
tytułu napływają regularnie do kos urzę- 
dów podatkowych. Natomiast wręcz od- 
wrotnie przedstawia się sprawa z podatka* 
mi, kłóre winni płacić ludzie zamożni, wła- 
ściciele przedsiębiorstw. 

Chodzi nam w tym wypadku o t, zw. po” 
datek konsumcyjny. Obowiązuje on wszyst- 
kie zakłady gostronomiczne, jak. restaura- 
cje, kawiarnie td. w wysokości 10 proc. ód 
rachunku za spożyte na miejscu danła, po- 


TE] 


|trawy, czy napoje. 

Inkasentem tego podatku jest właściciel 
lokalu. Kelnerzy zobowiązani są wystawiać 
rachunki jedynie na specjalnych formula- 
rzach, przyczym rachunki te muszą uwzględ 
niać poza 10 procentami kelnerskimi tak- 
że 1 10 proc. tytulem podatku konsumcyj- 
nego. Należności z tego podatku wpłecają 
właściciele lokalów a tytułem inkasa otrzy- 
mują z tego 3 procent. 

Otóż wpływy z tego podatku są znikome, 
a dzieje się to-dlatego, że właściciele za- 
kladów gastronomicznych omijają ta za” 
rządzenie względnie, co ma częściej miej- 
sce — inkasują podatek konsumcyjny dla 
siebie! 

Każdy gość na sali jest „taksowany”. Je- 
Si tylko wygląd jego nie wzbudza podej- 
rzeń — podaje mu się rachunek nie na prze 


SLA wodzi 


ustalać sadzie „Społem — Masło osełkewe 


tańsze o 25 proc. od 


Na ostatnim swym posiedzeniu Spole- 
czna Komisja Kontroli. Cen postanowi- 
ła, że cenę masła śmietankowego usta- 
lać będzie „Społem“ w porozumieniu ze 
Spółdzielczym Związkiem Rewizyjnym, 
Związkiem Kupców, OKZZ i Woj. Zw. 
Samopomocy Chłopskiej. 

Jednocześnie przyjęto zasadę, że cena 
masła osełkowego winna być o 25 proc. 
niższa od masła śmieżankowego. 

Przy sprzedaży masła śmietankowego 


masła śmietankowego 


przez oddział mleczarsko - jajczarski 
„Społem“ stosowana będzie marża za- 
robkowa w wysokości 8 proc. Kupcy 
przy sprzedaży masła śmietankowego i 
osełkowego mają stosować marżę zarob- 
kową w wysokości 10 proe. Oficjalna ce- 
na masla ustalona zostanie w tych 
dniach, 

Za pobieranie cen wyższych od usta- 
lonych przez „Społem“ władze ochrony 
skarbowej bedą pociągać winnych dol 
odpowiedzialności. (v). 


pisowym formularzu, lecz należność tytu* 
lem podatku konsumcyjnego dolicza się! 

W ten sposób w kieszeni restaurałorów 
zostają się b. pokaźne sumy. 

W dniu wczorajszym  charakterystyczną 
sprawę na tym tle rozpatrywał Sąd Staroś 
ciński w śródmieściu przeciwko spółwłaści- 
cielowi popularnego lokalu „Albatros“ przy 
uł. Piotrkowskiej, 

Pewnemu fowarzystwu wystawiona ra* 
chunek, w którym doliczono 20 proc. 10 ty- 
tulem podatku, 10 dia kelnera. Rachunek 
był wystawiony nie na przepisowym formu* 
łarzu 1 jeden z gości nadesłał na drugi dzień 
zameldowanie o tym do władz, podkreśla- 
jąc, że przy tego rodzaju manipulacjach nie 
należy się dziwić, że wpływy z tyłńłu po- 
datku konsumcyjnego coraz berdziej się 
kurczą. 

Mieczysław Klecki, spółwłaściciel „Alba 
trosa" skazany został wczoraj za to uchy” 
bienie na 100.000 złotych grzywny: 

Jednocześnie pociągnięto do odpowie- 
dzialności karnoradministracyjnej szereg in 
nych właścicieli lokali gastronomicznych za 
tego samego rodzaju uchybienia. 

Grzegorz Granowski, właściciel cukterni 
przy ul. Piotrkowskiej 56, skazany został na 
30.000 zł, grzywny, 

* Stanisław Grzegrzułka, właściciel „Baru 
Kupieckiego" przy ul. Zawadzkiej 6 skaza- 
ny został na 12.000 zł. grzywny, 

Władysława Kamińska, włeściciełka wy” 
twórni wód sodowych przy ul. Żeromskie- 
go 37 skazana została na 12.000 zł ww 

Jan Matuszyński, właściciel „baru na po‘ 
wietrzu” na Pl. Zwycięstwa za uporczywe 
nie wpłacenie podatku konsumcyjnego ska* 
zamy został na grzywnę w wysokości 35.000 
złotych. 


Kal więzienia na Kopernika 


za kestialskie znęcanie się nad więźniami dostał karę Śmierci 


Podczas okupacji jednym z najbardziej 
znienawidzonych przez ludność oprawców 
w Łodzi był „Oberiachmeister* więzienia 


na Kopernika Hugo Werner. 

Jego czarny mundur i trupia główka na 
czapce budziły grozę wszędzie, gdzie się 
ukazał. 

Hugo Werner, Niemiec, z zawodu majster 
tkacki, natychmiast po zajęciu naszego mia 
sta przez okupanta wstąpił do szeregów 
organizacji hitlerowskiej $$. Wkrótce po- 
tem został mianowany „oberfachmelstrem” 
więzienia na ulicy Kopernika. Stosunek je- 
go do więźniów był bestialski. Za byle prze 
winienie Niemiec bił bezbronnych wieć 
miów znęcał się nad nivi, znieważał ich. 

Zdarzyło się, że jedna z chorych więźnia 


rek nakryła się.pledem, w celi panowało 
dotkliwe zimno. Werner z wściekłością zbił 
ją po twarzy i odebrał pled. Podobne epi- 
zody zdarzały się co dzień. 

Któregoś dnia na dziedzińcu domu, gdzie 
mieszkał Werner (Kopernika 19) zebrała 
się grupa osób, wypuszczonych z więzie- 
nia, które chciały złinczewać swego kata, 
|nie bacząc na skutki tego czynu, Od samo 
|sądu uwolniła wówczas Wernera policja 
niemiecka. 

Lecz sprawiedliwości stało się zadość. 
Werner znalazł się na lawie oskarżonych 
[Sadu Specjalnego pod zarzutem działania 
na szkodę Polaków, należenia do organi- 
zacji SS į -znęcania się nad więźniami na 


taika, 


Nie często sala sądowa jest widownią 
tak spontanicznych wybuchów nienawiści 
i odrazy, jakie miały miejsce na sprawie 
Wernera. 


świadkowie odtworzyłi bestialskie czyny 
sadysty niemieckiego. Wszyscy stwierdzili 
zgodnie, iż Werner hył najgorszym katem 
na terenie więzienia na Koperntka, Nie 
znał litości Nie istniały dla niego żadne 

rzględy, 

Oskarżony nie przyznał się do winy. Z 
wrodzonym sobie cynizmem zaprzeczył, 
jakoby należał do $$ i chodził w mundurze, 

Sąd skazał Wernera na karę śmierci, po 
zbawienie praw obywatelskich oraz konfi. 
kate mienia. 


Str4 me i ea YP ESS ILUSTR. 


jo pracy przymusowej 


Rejestracja wojskowa 


Kto ma się zgłosić jutro? 


Jutro, w piątek, do lokalu przy ul. ; 


Świętokrzyskiej 15, winni zgłosić się 
wszyscy mężczyźni rocznika 1926, za- 
mieszkali na terenie Łodzi, których naz- 
iska rozpoczynają się na litery W, Z. 
Zgłaszać się należy od godz. 8 do l-ej. 
Zgłaszający się winni przynieść wszy- 
stkie dokumenty osobiste. 


Ukaranie pokerowych 
za niestawienie się na komisję 


Za niestawienie się przed komisją po- 
borową w oznaczonym terminie skaza- 
ni zostali w ostatnich dniach następują- 
cy poborowi: 

Stanisław Szezęsny (Sienkiewicza 16) 
na 1.000 2}. grzywny, Mieczysław Dzię-| 
gielewski (Płocka 46) na 3 dni bezwzglę- 
dnego aresztu, Jan Drzewiecki (Kiliń- 
skiego127) na 2 dni bezwzględnego are- 
sztn, Antoni Dubas (Targowa 39) ńa 2 
dni bezwzględnego aresztu, Jan Gawora 
(Pomorska 93) na 1,000 zł. grzywny, 
Bogdan Czubryński (Kilińskiego 236) 
na 5,000 zł, grzywny. 


CU 


Wyniki Młodzieżowego Wyścigu Pra- 
cy, zorganizowanego przez Związek Za- 
wodowy Włókniarzy, są zadowalające. 

Wielu młodych robotników w Łodzi 
otrzymało premie pieniężne, 

W firmie „Wega“ wyróżnili się Wuze- 
biusz Szwed, który wyrobił 182 proe, 

„normy, zarabiając przytem zł. 4,734,48, 
Szczepan Tarczyński —240 proc. i Zofia 
Fajkowska — 286 proc. 

W Zjedn. Przemysła Konfekcyjnego 
wyróżnili się; Stefania Januszkiewicz, 
która osiągnęła 167 proc, normy, Stefa- 
nia Kordalewska — 166 proc, Maria 
Kotlieka — 166 proc. normy, 

W Państwowej Fabryce nr, 12 wyróż- 
nili się: Zofia Antos, Janiaa Assen- 
drych, Cocylia Orłowska — wszystkie 
wyrobiły po 168 proc. normy. (u) 


skierowani zostali: handlarz mieszkaniami oraz 
mieuczciwy pickarz tódziů 


Dwaj szkodnicy spoleczni powędro- 
wali znowu do Obozu Pracy przymuso- 
wej — handlarz mieszkaniami i nieu- 
czeiwy piekarz, * 

Edmund Piechulski miał Jadne miesz- 
kanie przy ul. Radwańskiej 56, które po 
stanowił zlikwidować, oczywista z jak 
największą dla siebie korzyścią mate- 
rialną. 

Raz mieszkanie swe sprzedał Piechinl- 
ski w czerwcu 1946 r. Stefanowi Kosiń- 
skiemu, drugi raz to samo mieszkanie 
— Zygmuntowi Madalińskiemn. 

Nie długo jednak cieszył się w oszu- 
kańczy sposób zdobytymi pieniędzmi, O 


tranzakeji dowiedział się drugi nabyw- 
ta, który oburzony do żywego, iż Pie- 
cehulski tak nikczemnie go podszedł, po- 
wiadomił Dełegaturę lódzką Komisji 
Specjalnej, a ta za niedozwołony handel 
mieszkaniami skazała Piechulskiego na 
3 miesiące przymnsowej pracy. 

Oczywista, że obydwu nabywcom prze 
padły ciężkie tysiące, a nadomiar złego 
— żaden z nich nie otrzymał mieszka- 
nia po Piechulskim, w którym mieszka 
kto inny. 

Mieszkań nie wólno sprzedawać, mie- 
szkań — nie wolno także kupować! 


A teraz dowiedzmy się, za co wysłano 


JECHAŁ BEZ PRAWA IAZDY 


Motocykliście odebrano wehikuł, jego sumego 


zaś — ukarano 


Plagą naszych ulic są nie tylko szofe- 
rzy, ale także i motocykliści, jadący z 
niedozwoloną szybkością i nie przestrze 
gający innych przepisów. 

Ulicą Piotrkowską jechał motocykl. 
Mimo, iż milicjantka, regulującą ruch 
przy Południowej, zamknęła ruch 
wzdłnż Piotrkowskiej — kierowca mo- 
tocyklu, nie zważając na to, usiłował 
pojechać dalej. Został on zatrzymany, 
Obrzneił gradem wyzwisk milicjantkę, 
a gdy się wylegitymował, okazało się, 
że w dodatku nie posiada prawa jazdy! 

Stanisław Szymański nie mógł także 
udowodnić, że motor jest jego własnością 
wobec czego motocykl zatrzymano do wy 
jaśnienia sprawy, zaś Szymańskiego po- 
ciąpnięto do odpowiedzialności za nie- 


wysoką grzywną 

stosowanie się do przepisów o ruchu nli- 
cznym. Został on skazany przez Sąd Sta 
rościński w śródmieściu na 5000 złotych 
grzywny. 

Mucha Zygmunt, zamieszkały na sta- 
cji kolejowej Ohojny, jechał motocy- 
klem po Piotrkowskiej z zawrotną szyb 
kością 65 km, na godzinę! 

W dodatku motocykl nie posiadał 
świateł, a Mucha nie dawał sygnałów i 
na zwróconą sobie uwagę przez mili- 
cjantkę zwymyślał ją jeszcze, 

Może kara 15,000 złotych, zaaplikowa 
na mu przez sędziego Sądu Starościń- 
skiego nauczy go jak należy się na przy 
szłość zachowywać, jak jechać po uli- 


tach miasta. (j). 


Uici dla repatriantów 


Ministerstwo Skarbu zwolniło ich od podatku od wynagrodzeń. — 
Do kiedy repatrianci mają nie płacić podatków? 


Ostatnio w szeregu instytucji miały 
miejsce nieporozumienia na tle obligza- 
nia podatku od wynagrodzeń pracowni- 
kom - repatriantom. 

Sprawę tę reguluje jeden z ostatnich 
okólników Ministerstwa Skarbu, zwal- 
niający niektórych repatriantów od te 
go podatku. 

Od podatku od wynagrodzeń zwolnie- 
ni mają być — według okólnika — re- 
patrinnei — zarówno ci, którzy w okre- 
sie od 1 września 1939 r. zamieszkiwali 
teren b. Litwy, Białorusi t Ukrainy, a 
w okresie od 1.1. 1944 r. do 80.6. 1946 r. 
zostali w myśl zawartych układów prze 
siedleni do Polski, jak i wszyscy inni re- 
patrianci a więc i ze Zw. Radzieckiego, 
którzy w związku z okupacją niemiecką: 
znaleźli się przymusowo poza terenem 
Polski i w okresie do 20.6. 1946 r. wró- 
cili na teren Państwa Polskiego. 

Zwolnieni są z tego podatku także i ci, 
którzy w czasie do 22.7. 1944 r. zamiesz- 
kiwali na terenie Państwa Polskiego, 
lecz Wskutek działań wojennych znaleźli 
się w tym okresie na terenach Litew- 
skiej, Białoruskiej Inb Ukraińskiej SRR 
oraz ci, którzy w związku z okupacją! 
niemiecka znaleźli się przymusowo po- 
za terenem Polski, a w czasie od 1.1, 
1944 r. do 30.6, 1946 r. zostali przesiedle- 
ni, albo wrócili do Polski i obralł miej- 
see zamieszkania i zarobkowania inne 
niż to, które mieli do 22,7. 1944 r. 

Oczywista, że repatrianci nie na sta- 
łe będą korzystać z tych ule. Rozporzą- 
dzenie Ministerstwa określa wyraźnie. 
że: 


aj pracownicy, którzy powrócili do 
Polski w czasie od 1.1. 1944 r. do 30.6. 
1945 r. — zwolnieni są z podatku na ok- 
res lat 1944 1 1945. 

b) pracownicy, którzy powrócili do 
Polski w czasie od 1.7, 1945 r. do 31.12. 
1945 r. — zwolnieni są z podatku na 
okres lat 1945 1 1946. 


c) pracownicy, którzy powrócili do 


Polski w ezasie od 1.1. 1946 r. da 30.6.) 


1946 r. — zwolnieni są z podatku 
okres 1 roku 1946 i półrocza 1947. 

Repatriant, który stara się o zwolnie- 
nie z podatku, winien zgłosić się do właś 
ciwego urzędu podatkowego, gdzie mnsi 
przedstawić zaświadczenie repatrlacyj- 


na 


ne oraz zaświadezenie stwierdzające, że! 


jest obywatelem polskim (mo: 
dwóch wiarygodnych świadków 
Petent składa podanie, które z odpo- 


CENY W FRYZJERNIACH 


są niejednolie w cułym mieście 


Otrzymaliśmy kilka listów od czytel- 
ników, poruszających jeden i ten sam 
aktualny temat; dlaczego ceny za go- 
lenie i strzyżenie są tak różne na tere- 
nie naszego miasta? 

Dlaczego w jednym zakładzie gole- 
nie kosztuje zł 15 z wszelkimi dodat- 
kami, a w drugim. mieszczącym się na 
tej samej wlicy, pobiera się za ten za- 
bieg zł 257 


wiednią rezolucją, przyznającą zwolnie- 
nie z podatku przedstawić należy ' ad- 
ministracji przedsiębiorstwa, w ktorym 
repatriant pracuje. 

Zwrot potrąconego już podatku za 
ubiegły okres również następuje na pod- 
stawie podania, złożonego przez zainte- 
resowanego pracowniką. 

* 


Dowiadujemy się, że okólnik ten, przy- 
znający tak znaczne ulgi repatriantom, wy 
wołał wśród b. więźniów politycznych, któ 
rzy po kilku latach siedzieli w obozach kon 
centracyjnych oraz wśród b. uczestników 
walk partyzanckich jako też wśród tych, 
którzy przez lata wojny musieli się ukry- 
wać i nic mogli normalnie zarobkować — 
intejatywę wszczęcia starań w kierunku roz 


a podać szerzenia tego okólnika i na tę kategorię 


obywateli. klóra nie mniej zasłagnje na 
Gpiekę i pomoc, 


Bezwzględnie czytelnicy mają rację. 
Ceny za zabiegi fryzjerskie winny być 
uregulowane tak samo, jak ujednolico- 


ne są ceny na artykuły pierwszej po-|| 


trzeby. 

Leży to w interesie szerokich rzesz, 
zmuszonych golić się na mieście. Obec- 
nie bowiem przestępując próg zakładu 
Irvcjerssieśo, przygodny klient nie wie 
ile będzie musiał zapłacić! (v) 


do Obozu Pracy przymusowej właścicie- 
la piekarni Bogumiła Bednurskiego, 
zam, w Łodzi, Chocianowice 118. 
Bednarski dwa razy dopuścił się cięż- 
kiego przestępstwa na szkodę Państwa: 
przerobił zlecenie Wydziału Aprowiza- 
cji 1 Handlu z 8 ton na 5 ton mąki, dro- 
gi raz zrobił to samo ze zleceniem na jed 
ną tonę, które przerobił na 3 tony. 
Zarówno w jednym jak i drugim wy- 
padku nieuczeiwy piekarz pobrał nie- 
prawnie większą ilość mąki, z której 
wypiekł pieczywo i sprzedał je po ce- 
nach wolnorynkowych. 3 
Nie wiadomo jak długo pan Bendar- 
ski kontynnowałby swój proceder, dal- 
szym jednak wypadkom  falszowania 
zleceń aprowizacyjnych położyła kres 
Komisja Specjalna, izolujące Bendar- 
skiego od ludzi uczciwych na okres pół- 


tora roku. 
MGH | 


14.000 osób wróci 


do kraju ze Zw. Radzieckieno 

W początkach ub. roku wiele osób na 
rodowości polskiej zostało wywiezio- 
nych z terenu Ziem Odzyskanych do 
Zwiazku Radzieckiego na przymnsowe 
roboty. 

Nastąpiło to wskutek pomyłki, gdyż 
Polacy ci posiadali obywatelstwo nie- 
mieckie, 

Ostatnio Polski 
przeprowadził rejestrację tych osób i 
jednocześnie wszezął starania o repa- 
triację. 

Na skutek tych starań, popartych 
przez Ministerstwo Ziem Odzyskanych 
nadeszła obecnie do Polski wiadomość, 
że sprawa fest na dobrej drodze 1 gene- 
ralny pełnomocnik Rządu do spraw re- 


patrlacji poezynil już odpowiednie kro: 
W najbliższym ozdsie około 14,000 


ki. 
osób powróci do kraju. (i). 


jyg ść 
„Amerykany” po 4 zł. 
fostaniemy dodatkowo na październik 

Nareszcie mamy otrzymać tak uprag- 
nione papierosy amerykańskie, Tyle sią 
o nich mówiło, tyle pisało, że wreszcie 
zlitowano się nad palaczami i postano- 
wiono, że niezależnie od normalnego 
przydziału papierosów Polskiego Mono- 
polu Tytoniowego na miesiąc paździer- 
nik każdy posiadacz kartki I kat. otrzy 
ma dodatkowo po 100 sztuk papierosów 
amerykańskich... w cenie po zł. 4. 

Czy doprawdy nie można było taniej 
skalkulować ceny papierosów amery- 
kańskich, podczas gdy Polski Monopol 
Tytoniowy swoje wyroby sprzedaje po 
zł 2181 (D. 4 


Kontrola nad artykułami 
spożywczymi . 


Zarządzeniem Ministerstwa Aprowi* 
zacji i Handlu utworzona zostanie w 
Łodzi komisja kontrolno-kwalifikacyjna 
dla badania artykułów spożywczych, 
przeznaczonych na zaopatrzenie regla- 
mentowe. 

Wydział Aprowizacji i Handlu Za- 
rządu Miejskiego m. Łodzi zwrócił się 
do poszczególnych organizacji i związ” 
ków zawodowych o delegowanie swych 
przedstawicieli do tej komisji. 

Może teraz poprawi się jakość chle* 
a  kartkowego i innych artykułów, 
sprzedawanych światu pracy na kart 
il 


g 
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Wyciąć i zachować 


Związek Zachodni 
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Polskie jeździeciwo 


Polska hippika — jeździectwo była spor- 
tem, w którym tradycje feudalno-szlacheckie 
tkwiły głęboko. Daleko jej było do miana 
sportu demokratycznego. Do oficjalnych za- 
wodów dopuszczańi byli jedynie cywile 
t. zw. dżentelmeni 1 oficerowie, natomiast 
zawody hivpiczne podoficerskie nigdy nie 
były zawodami oficjalnymi rozgrywanymi 
w ramach Polskiego Związku Jeździeckie- 
go, naczelnego organu sportu hippicznego 
w Polsce, wchodzącego w skład organizacji 
międzynarodowej, zwanej F. 1. E. 


Kompletna cisza 
Po wojnie szereg dziedzin sportu polskie- 
go odżył, działa, nawiązał nawet kontakty 
zagraniczne. Jedynie na odcinku naszej hip 
piki panuje cisza i kompletny zastój. 
Lecz Olimpiada się zbliża, to też musimy 
niezwłocznie rozpatrzeć i podjąć decyzję 
w trzech zasadniczych kwestiach: 


1) czy wogóle zamierzamy 
hippikę w Polsce; 

2) jeżeli tak, to w jaki sposób 
do życia Polski Związek Jeździ 

3) czy mamy wziąć ud: w Olimpiadzie 
1948 r. w Londynie. 

Wychodząc z założenia, że sport hippicz- 
ny w Polsce dźwigniemy Z rulny powojen* 
nej jako potrzebny czynnik społecznorwy- 
chowawczy kraju, w którym koń ma zape 
wnione jeszcze na długie lała prawo oby- 
watelstwa, oraz, że naczelne władze spor” 
tu w Polsce nic zaprzepaszczą zdobytych 
laurów na obu półkulach przez polikich 
jeźdźców 1 konie w okresie przedwrześnio” 
wym, trzeba rozwiązać dwie sprawy. 

Powołanie do życia P. Z. J. powinno na- 
stąpić przez Państwowy Urząd W. F, t P, W. 
z tym zastrzeżeniem, że przedwojenne za” 
łożenia Związku Jeździeckiego muszą być 
gruntownie zretormowane. Należy zwłasz* 
cza rozstrzygnąć i sprecyzować kwestię u- 
czestnictwa w oficjalnych zawodach bip- 
picznych w tym sensie, by zlikwidować 
przedwojenne anachronizmy I wyelimtno- 
wać inne niezdrowe naleciałości, 


Zmarnowane talenty 

Znakomici jeżdźcy, chociażby byli tylko 
podoficerami muszą mieć prawo występo- 
wania w oficjalnych zawodach, organizo- 
wanych przez PZ] í reprezentowania barw 
Polski zagranicą. W koluch sportu jeździec- 
kiego znani byli n. p. przed wojną z wybit- 
nego talentu wachmistrz Piątkowski (dziś 
oficer W. P.), wachmistrz Głowacki i wiełu 
innych. Talenty ich zaprzepaszczano w sza- 
rzyźnie codziennej pracy, a w najlepszym 
wypadku w ujeżdżaniu koni pod siodło dla 
generałów. 

Dziś musimy pójść po innej linii i zdemo- 
krałyzowanie z tej strony hippiki fest na- 
kazem chwili. 


Zdemokratyzujemy hippikę 


Trzeba zaznaczyć, że wszystkie państwa 
zachodnioreuropejskie, Stany Zjednoczone, 
METROTARA Ee 


Poświęcenie hoiska 


Uroczystości K.S. Arko 

Klub sportowy Arko obchodzi w nie- 
dzielę nielađa uroczystość — poświęcenie 
własnego boiska położonego przy ul. Wo- 
łowej 2, Uroczystość ta połączona będzie z 
pokazem dotychczasowego dorobku klubu. 
Po powitaniu gości, poświęceniu boiska i 
przemarszu poszczególnych sekcji klubu, 
odbędą się zawody, udział w których wez- 
mą drużyny siatkówki i koszykówki męs- 


odtworzyć 


powołać 


trzenka — Arko. 
godz. 13.30 


Początek uroczystości o 


NAPA 


neigo = jp EB a W = pi 


DWIE 


Japonia i Turcja obsyłały nisze zawody tyl- 
ko przez oficerów i t. zw. dżentelmenów, 
przynajmniej oficjalnie. W związku z tym 
dla przyszłego Połskiego Związku Jeździec- 
kiego otwiera się pole do popisu dla zała- 
twienia na forum między rodowym kwe- 
stil uczestnictwa: w zrozumieniu naprawdę 
demokratycznym. Do zasadniczego obo- 
wiązku nowopowstałego P. Zw. Jeźdz. na- 
leżyć będzie wysunięcie wniesku czy Pol- 
ska ma wogóle obesłać konkurencje hip- 
piczne na przyszłej Olimpadzie. 
Czas nagli! 


Has nie może zahraknąć 


Narody już dziś gorączkowo szykują się 
do pokojowego zmierzenia swych sił na a” 


EXPRESS ILUSTR. 


olimpiady 4! 


wy państwowe, Nie zapominajmy, że tylko, 
nieliczne małe państwa mają za sobą cią 
głość pracy sportowej, natomiast większość 
narodów, zwłaszcza europejskich, wpląta- 
ne były w zawieruchę wojenną i na tym. 
odcinku życia są dziś nieprzeoranymi ugo- 
rami, Szanse są zatym równe, w braku od- 
powiednich przygotowań nie będziemy o- 
dosobnieni. 

Najbardziej groźnymi konkurentami bę“ 
dą na Olimpiadzie Szwecja i Kanada, zwła” 
szcza Szwecja wysoko punktowana przed 
wojną na „gieldzie“ hippicznej 1 jedyna 
mogąca wykazać się ciągłością pracy w 0- 
kresie wojny. 


rente Olimpijskiej. W Londynie nie powin-| Osobną uwagę należy poświęcić udziało” 
no nas zabraknąć w żadnej konkurencji, a |wi hippili Związku Radzieckiego w Olim- 
tymbardziej w hippice, która w poprzednich | piadzie, Dotychczas możliwości Związku 
Olimpiadach z takim honorem wychodziła | Radzieckiego na arenie międzynarodowej 
zwycięsko, dumnie reprezentując nasze bar- |nie są znane, z tej chociażby prostej przy- 


EKS z Polonia dra w Łodzi! 


Wzrosły szanse Łodzian na zdobycie punktów 
„Wczoraj wieczorem kierownictwo sekcji |ku, zwłaszcza w okresie niespecjalnej for- 
piłkarskiej ŁKS zostało powiadomione te-|my drużyny, zwiększa szanse na zwycię- 
legraficznie przez PZPN, że mecz o mis- |stwo, gdy tymczasem wyjazd do Warsza- 


trzostwo Polski pomiędzy Polonią a ŁKS 


wyznaczony na niedzielę do Warszawy zo- 
stał przeniesiony do Łodzi. 

Powodów przeniesienia pierwszego spot- 
kania finałowego do Łodzi PZPN nie pō 


wy w obecnych warunkach jest równozna- 
|czny z utratą cennych punktów. 

Drużyna ŁKS wystąpi w pełnym skla- 
dzie. Wprawdzie kilku graczy jak: Baran, 


daje. ŁKS jest zadowolony z takiego obro- |-4€z, Kopera, Hogendorf doznali kontuzji, 
tu sprawy. Termin niedzielny jest znacznie |są one jednak tak lekkie, że do niedzieli 
dogodniejszy, niż późniesjze terminy listo- |tie powinno pozostać po nich śladu. Mecz 


padowe, poza tym gra na własnym bois'|odbędzie się na stadionie ŁKS o godz. 16.| YMCA odbędą się zawo 


Już mają zarząd 


Kolo Sportowe przy G.Z.P.Wi. rozpoczęło działalność 


Odbyło się walne zebranie organiza 
cyjne Koła Sportowego CZP Wł na któ 
rym dokonano wyboru tymczasowego za 
rządu Koła. W skład zarządu weszli: 
prezes — Gojawiciński, wiceprezes — 
Kucharek, skarbnik — Mirska, gospo- 
darz — Drabik, członkowie zarządu — 
Iglikowski i Nowak. 


Jest to zarząd tymczasowy: do pier 
wszych zadań którego należy opraco- 
wanie statutu Koła i przedłożenie go 
walnemu zebraniu do akceptacji. 

Koło Sportowe rozpocznie niebawem 
pracę na polu sportowym, korzystając 
narazie, z boisk KP Zjednoczone i DKS. 
W sezonie zimowym ćwiczenia odbywać 
się będą w jednej z sal fabrycznych: 
czynione są też starania o uzyskanie do 
stępu do basenu YMCA 


Postanowiono zorganizować cały sze” 


PRZE 


Zarząd Miejski w Łodzi ogłasza przetarg 
na usprawniennie centralnego ogrzewania w 
budynku Wydziału Ewidencji Ludności w Ło- 
dzi przy ul. Kościuszki 19. 

Oferty pisemne, odpowiadające treści ko- 
sztorysu ślepego należy składać w Dziale 
Technicznym, ul. Piotrkowska Nr 64, I pię- 
tro, w pokoju Nr 5, do dnia 9 października 
do godz. 1i-ej przed południem w koper 
cie należycie zamkniętej z napisem: „Oferta 
na usprawnienie centralnego ogrzewania 
budynku Wydziału Ewidencji Ludności przy 
ul. Al. Kościuszki 19 w Łodzi”. 

Szczegółowe informacje oraz ślepy koszto 


E O ZE DY GT AU O ZOE O Z E T 


W ofert tych tylko firm, które okażą się dowo | 


rys za opłatą 50 zł. otrzymać można w Dzia| Łódź. dnia 2 października 1946 roku . 
le Technicznym, Oddziale Instalacyjnym, ul.| 


reg sekcji, by uprawianie sportu było 
możliwe wszechstronnie. Obecnie orga- 
nizuje się sekcja gier sportowych, lek- 
koatletyczna i tenisa stołowego, w okre 
sie zimowym uruchomione będą sekcje 
łyżwiarska i narciarska. Przewiduje się 
założenie obozu narciarskiego na Dolnym 
Śląsku, przeznaczając na ten cel jeden 
z posiadanych tam domów wypoczyn- 
kowych. 


Czynione są też starania o pozyska- 
nie sprzętu, by uruchomić również sek- 
cję motorową. Ponieważ nie jest to za 
danie łatwe, najprawdopodobniej sek- 
cja ta powołana zostanie do życia nie 
wcześniej, niż w przyszłym sezonie. 
Obecnie prowadzona jest akcja werbo- 
wania członków. Klub korzysta narazie 
ze świetlicy pracowników CZPWł mie- 
szczącej się przy ul. Piotrkowskiej 53. 


TARG i 


Piotrkowska Nr 64, I piętro, pokój Nr 42, 
otwarcie ofert nastąpi w tym samym dniu 
6 godzinie 11-ej. 

Wadium przetargowe zgodnie z przepisa- 
mi w wysokości zł 3.000.— należy złożyć w 
|Easie Zarządu Miejskiego ul. Roseveita 15, 
Ja kwit dołączyć do oferty. 
| Zarząd Miejski zastrzega sobie 
wyboru ofert lub unieważnienia 


prawo 
przetargu 
bez podania powodu oraz brania pod uwagę | 


dem wpłacenia Pożyczki Odbudowy lub zaś- 
siadezoniem o zwolnieniu z wpłaty. 


czyny, że nigdy na niej nie występował, Nie 
zmaczy to, by Rosjanie nie uprawiali tego 
sporiu na poziomie świałowym — odwrot 
nie pracowali usilnie i bardzo wydatnie, 
Podobno, padly łam nawet rekordy skoku 
na wysokość i długość, To też jest niezmier” 
nie ciekawe, zwłaszcza dla nas, jak nasi 
sprzymierzeni sąstedzi odnoszą się dziś do 
przyszłego udziału swej hippiki w Olimpia 
dzie. 

Głos nasz nie jest odosobniony. Kilka ty* 
godni temu na lamach „Polski Zbrojnej” 
poruszył sprawę Olimpiady płk. Falewicz, 
doskonały teoretyk i znany praktyk hippi- 
ki. Byłoby pożądane, ażeby sprawa odbu- 
dowy naszej hippiki | udziału jej w Olimpia 
dzie znalazła oddźwięk gdzie nałeży. Nie 
wolno zeniedbać odcinka, który przyspo” 
rzył nam w minionych latach tyle chwały 
na świecie. 

Na ostateczną decyzję czynników miaro* 
dajnych rzesze naszych mlodych kawale- 
rzystów oczekują ze zrozumiałą niecierpli- 
wością. Jeśli decyzja będzie pozytywna — 
w co nie wątplimy — należy niezwłocznie 
przystąpić do pracy organizacyjnej na tym 
odcinku. Jan Jastrzębski 

Członek Ki $ó 
b. Polsk. Zw 


Rotatnik Spóriowy 


Impreza motocyklowa tramwejarzy 


Jak nas informują, znany lekkoatleta 
łódzki, Kurpesa, który zapowiedział swój 
start w biegu im. J. Kusocińskiego, do Byd 
goszczy jednak nie pojedzie. Kurpesa ma 
nadal spuchniętą nogę i stan jej nie poz- 
wala mu na wzięcie udziału w tak trudnym 
biegu, jak bieg naprzelaj. 

W nadchodzącą niedzielę w gmachu 

dy pły kie z u- 
działem wszystkich najlepszych pływaków 
ji pływaczek Łodzi. Jest to impreza pomy” 
Ślana w ramach tych, dochód z których 
przeznacza się na odbudowę CIWF w War- 
szawie. Zawody te będą jednocześnie eli- 
minacją przed ustaleniem drużyn reprezen- 
tacyjnych na oczekujące Łódź mecze z re- 
prezentacjami Katowic i Warszawy. Po- 
czątek o godz. 17. 

W nadchod poniedziałek, dn. 7 bm. 
w sali klubu Elektrownia, odbęda się zawo” 
dy tenisa stolowego pomiędzy K. S. Elek- 
trownia a drużyną klubową ŁWEKD. 
Mecz ten rozegrany będzie systemem trój- 
kowym. Początek wyznaczono na godz, 19. 

Na boisku przy ul. Letniej odbył 
mecz piłkarski pomiędzy K. Tramwaja- 
rze a RKS Płomień. Zwyciężyła drużyna 
(Tramwajarzy 4:2 (3:1). Porażkę swą Pło- 
mień tłumaczy rezerwowym składem dru- 
żyny. 


s a : 
Anglia — irlandia 1:0 

Drugi po wojnie mecz reprezentacii pit 
karskiej Anglii z Irlandią zakończył się 
zwycięstwem Anglików w stosunku 1:0 
(0:0). Zwycięstwo to jest nikłe, jeśli się 
zważy, że w ub. roku Anglia rozgromiła Ir- 
landię 7:3 (3:0). Obecnie największym wy* 
darzeniem piłkarskim w Anglii będą wy” 
stepy znanej czeskiej drużyny z Pragi — 
Sparty. 


Naoltolo Todzi 


Roid molocyslowy Klubu £ er- 
toweqo Tr"mwnisrzw 

W niedzielę, dnia 6 października rb., 
Sekcja Motocyklowa K. S. T. or 
ganizuje doroczny raid okrężny „Na* 
około Łodzi“ i w ramach tegoż wy- 
ścigi motocyklowe na torze żużlowym. 

Start do raidu o godz. 10-ej z ul. 
Tramwajowej zaś meta znajdować się 


Zarząd Miejski w Łodzi. 


będzie także na stadionie. 


EXPRESS ILUSTR.ESEBEZSS EE ZET Ny 206 


Kina 


Dokąd dziś pójdziemy 


m OGŁOSZENIA DROBNE memm 
TEATR WOJSKA POLSKIEGO | * (Piotrkowska 67) — ,„Królewnā 
Makita ena 27 Sa) ty MANERINY I LUSTRA duże do konfekcji | u Gio 
stępnych znakomita sztuka | jj [MI Ti j . Stanki trkows 8. x 
x Stefana Otwinowskiego pt. „Wielkanoc“. a Lekarze MM kaze Eh zal tapj 6 Rio KEAS: i zygody”. i 
Początek przedstawienia o godz. 19 min.15.|pr r, RÓŻYCKI, specjalista chorób kobie.|SPRZEDAM fabryczkę cukierków w porto- | * (Przejazd 1) — „Niebo jest dla 
TEATR KAMERALNY DOMU ŻOŁNIERZA |cych ; akuszeni ul Ea g bd Toole |wym mieście, zaprowadzoną, w ruchu, z to- h 
Daszyńskiego 34 |przyjmuje Ii. E ' 4173| Warem, z powodu choroby. Zgłoszenia do| „Adria* (ul. Główna 2) — „Niebo jest dla 
W najbliższych dniach otwarcie sezoni A Redakcji pod „Sezon", (6930) jwas". 
1946/7 komedią G. B. Shawa „Major Bar-|Dr med. S. ZURAKOWSKI z Warszawy. — - — ——— -—— | „Baltyk* (Narutowicza 20) — „Jesse Ja* 
bara“, 8846 specjalista chorób skórnych, wenerycznych| MEBLE sypialnie, stołowe, kuchnie, sztukij 
TEATR POWSZECHNY TUR moczopłciowych. Piotrkowska Nr 33, godz. |Pojedyficze gotowe i na zamówienie polec: » (Sienkiewicza 40) — „Meyerling". 
4 11-Listopsla 21 12—1 1 3-51. 676g |7zdebski, Piotrkowska 31—2. front. I p. (5987 (Legionów 2/4) — „Zwariowane lot- 
Dziś premiera znakomitej sztuki Adama | —— a R ma __ yy wali 00 O O EA |nii 
Ważyka pt. „Stary Dworek". Początek o go- Dr RATAJ-ZURAKOWSKA z Warszawy. r akc" gg 1 Radio 3 lamp. 3 zakresowe| Gdynia" (Przejazd) — „Zwariowane lot- 
dzinie 19 min. 15. Specjalistka chorób skórnych, wenerycznych SPrzedam. Wiadofn. Lokatorska 10 m./5. _|niskot. 
TEATR „SYRENA“ u kobiet, kosmetyka lekarska. Piotrkowska |pbryry patefonowe — nainowa: poal »Stylowy“ (Kilińskiego 123) — „Konflikt“ 
Traugutta 1 Nr 33, godt: 12—11 3—54 6768 | nadeszły. M. Sromonsia. 160% aeu ija Si) 2” „(Zawadzka 16) — „Batalia 


Dziś i codziennie przedstawienie pt. „Bez 
żelaznej kurtyny". 
Pocz. przedst. o godz. 19.30. Kasa czynna 
nd godz. 10—13 i od 16. (tel, 272-70). 
TEATR NA PIĘTERKU (Traugutta 1) 


|Dr PIWECKI ALEKSANDER, choroby we- (7040) | 


,wnętrzne, Piotrkowska 35 przyjmuje 3—8. 
Dr KOWALCZYK JERZY. Choroby skórne i 


* — (Kilińskiego 178) — „Do- 
żkarz Nr 13". 
„Przedwiośnie” 
„Więzień Nr 4328", 


ro: 


Zagubione dokumenty 
ZGUBIONO kartę rejestracyjną wydaną 


(Zeromskiego 74-76) 


weneryczne, rzyjm ski 1, 
Tel. 176-82 kengi A zyimuje, Żeromskiego 20 przez RKU Wieluń, Głąb Władysław ur. 317| „Rekord“ (Rzgowska 2) — „Co mój mąż 
Dziś 1 codziennie o godz. 19,30 ciesząca się| "001919. Mokrsko. (7045) [tobi w nocy”, 
stałym powodzeniem komedia B. G. Shawa |Dr ŁOZA EMIL, specjalista w chorobach |= ~ | | „Bajka” (Franciszkańska 31) — „Szczęśli- 
„Po co daleko szukać" w wykonaniu Lidil Wy |skórnych, wenerycznych, przyjmuje od 12-2,|SKRADZIONO w Skarżysku Kamiennym kaf |wx 13". 
sockiej i Zbigniewa Sawana. 6852 a |E—8. tel. 179.56, Sienkiewicza 34. tę rozpoznawczą, leg. ZZ. leg. fabr. firmy J.| „Woinaść* — (Napiórkowskiego Nr 16) 


John. kwit na węgiel oraz 4.400 zł na nazw. 


OYRE Nr 1 — AL, KOŚCIUSZKI 5/7 
Ziemiński Mieczysław, Bednarska 2a/19. 


zodziennie przedstawienie o godz. 19,30; wtor- 


[„Szyrmet Chan". 
„Roma* (Rzgowska 84) 


Dr med. GLAZER, choroby skórne i wene. 


„Mocny czło- 


ki, czwartki, soboty 1 niedziele o godz. 16,30 |ryczne. Ordynuje 5 — 8 pp. Andrzeja Nr 2,|, >= mmmlm amme | wek", 
1 19,30. 6593 |tel. 179-10. 4133|UNIEWAŻNIAM zgubioną kartę rejestr: „Zachęta” (ul, Zgierska 28) — „Delegat 
pa cyjną, wydaną przez RKU w Płocku, na na |fioțy“ 
"aofiarowanie pracy [Dr LENCZEWSKI — chorobę kobiece ; aku |zwisko Ciszewski Klemens, ur. 64,1921, z świt” (Bałucki Rynek 5) — „Papa się 
SOW WRA Raka do Podaonzcaih oaza 57era, Obecnie Łódź, ul. Sienkiewicza 61,|miesz w Gostyninie, ul. Floriańska 24. żeni” 
POT NA repisarka do podnoszenia oczek | godz, 3 — 7, tel, 181-47. (7023) nizat > = n, 
Da m-..ynę. H. Milewska, €-go Sierpnia 2. Ś : oso de ESY Ary 
Sklep. (7028) | Dr med, LUTOWIECKI JERZY, choroby| SKRADZIONO portfel z dowodami: polski |.” p 


POTRZEBNA gospodyni 46 samotnej osoby |sKÓrhe i weneryczne, Legionów 9, przyjmuje |dowód osobisty, palcówkę „leg. Z.Z leg. tram | nieczynne z powodu remontu, 


umiejąca dobrze gotować. Wiadomość: Łódź, |3—%,_tel. 156-10. 3088 | ważgnę _ (1EBISKĄ) | naświadczenia Mittoowe, ode, szc 
Piotrkowska 101. Zakład radiowy. (8973) | Tu Tania z | (OŁOBTAfIE | TÓŻNE inne „papiery. Pietrzak | Zdrowie (dojazd tremwajem Nr 9% otwarty 
Płottkojyska: 101. Zakład : Jr TADEUSZ CHEOINSEI, asystent szpitala | wiadystawa, Folna 25, (7019) | *odziennie oo 9 rano do zmierzchu. 
P skórno - wenerycznego Wa larti agda- | — amome ame | KN — 
eea a Ke gta) |leny, przyjmuje 4-6 z wyj. sobót, Piotr- | SKRADZIONO leg. służbową, tramwajową OGŁOSZENIE 
A kowska 157, tel. 203-11. 4633 na nazw. Małecka Wanda, Plac Kościelny 5.| Zarząd Mlejski w Łodzi ogłasza przetarg 


POTRZEBNE zdolne krawcowe do magazy- 


nu, Piotrkowska 136 I piętro, nieograniczony na wykonanie w części par: 


ZAGUBIONO: palcówkę, kartę rejestracyjną kanu żelbetonowego w części na podmurów- 


Dr B. DOBROWOLSKI, specjalista chorób 


BLACHARZE na trumny metalowe do wy: |nerwowych i seksualnych, powrócił £ przyj- handlową, książkę mistrzowską, nominacje |ce ceglanej ze sztachetami żelaznymi przy ul. 
twórni wyrobów z blachy, Łódź, Praska 9. muje 3—7, ul, Kopernika 6, tel. 186-00. 4149 1945 r, na nazw. Paszkowski Feliks, Łódź |północnej Nr 88 w Helenowie. 


Piłsudskiego 29. Znalazcę, proszę o zwrot do 
kumentów za wynagrodzeniem. (7021) 


ZGUBIONO dowody na nazw. Gęslak Józef 
|wieś Bechcice. Znalazcę, proszę o zwrot do 
kumentów. (7022) 


(boczna Naptórkowskiego). (7081) 


POTRZEBNE panie do sprzedaży kawy. Że- 
lizowskiego 22. Tyksiński, (7032) 


Nauka 


UDZIELĘ gry fortepianowej za mieszkanie 
w śródmieściu. Oferty „Studiujący”. (7044) 


Lokale 


MIESZKANIE ? pokoje kuchnia wygody me- 
ble poniemieckie Kalisz, zamienię na jeden 
pokój śródmieście, Łódź, Wiadomość: Łódź 


Oferty pisemne, odpowiadające treści ko- 
sztorysu ślepego należy składać w Dziale 
|Technicznym, ul. Piotrkowska Nr 64, I pię- 
tro, pokój Nr 5 do dnia 18 października 1946 
r. do godziny 12-ej w kopercie należycie zam 
kniętej z napisem: „Oferta na wykonanie w 
części parkanu żelbetonowego w części ma 
podmurówce ceglanej ze sztachetami żelaz-* 
nymi przy ul. Północnej Nr 38 w Heleno- 
wie. 


Dr med, I. VOGEL ze Lwowa — specjalista cho-| 
rób kobiecych į akuszer. przyjmuje. ul, Naru- 
towicza 4, tel. 260-92 2060 


[Dr med. SIEŃKO KSAWERY (z Warszawy) 
specjalista chorób skórno - wenerycznych. | a | zd 
|Przyjmuje ul. Kilińskiego 132 godz. 12—2 UNIEWAŻNIAM legitymację czerwoną Zwią- 
[i —. ka ____ 0286 zku Zawodowego Pracowników Polskiego Ra | 
AKUSZERKA ŁAGOWSKA IRENA abitu-|dia w Łodzi Nr êl na nazwisko Bałdyka Ire- 
rientka Warszawskiej Kliniki prof. Gro- |Heusz, zam. przy ul. Magistrackiej 24. (7024) 
madzkiego przyjmuje Zachodnia 52. Telefon 
[151-76. 5352 


Szczegółowe Informacje oraz kosztorys 
ślepy z warunkami przetargu otrzymać moż 
na w Dziale Technicznym, Oddział Budowla 
ny, ul. Piotrkowska 64, «I piętro, pokój Nr 


ZAGUBIONO 2 karty odzieżowe 2 kartki I 
kat. prac, 2 I kat. rodz, 1 dziecinnną, leg. 
Zw. Zaw. leg. tramwajową Ser. A. 2 palców- 


Kupno — sprzedaż 


Armii Ludowej 192, OO) | 0 000 |kl oraz inme dókunienty: Maria Walczak, |-15 g ; 
s |WAGĘ ANALITYCZNA lub złotniczą (może Brzezińska 204. Uczciwego znalazcę proszęo arząd Miejski zastrzega sobie prawo 

E g e pi Gie Ka 
Różne być ręczna) z kompletem odważników kupię. zwrot dokumentów. 17025) |aononogo WyNoru oferenta- ber. wsgdędju ina 
ZEM T PTY PIT TAM k Rzgów. POW. 17 m, 7, tel. 152-08. (7034) | ——— „—. | WYBOkość sumy wzgl: mie yrzyjęcia” "żadnej 
PRZYBŁĄKAŁ się ples pinczerel go -—— |ZAGUBIONO leg. wyd. przez Kuratorium oferty, to znaczy uznania, że przetarg nie 

ska 68 m. 10. SPRZEDAM motor „100* Sachsy. Legionów |Okręgu Łódzkiego na nazw. Chlebowska Jad- |dał wyniku bez podania powodów. 

KRAWIEC wykwintny męski wykonuje szyb 20, m$, (8932) |wiga, Gdańska 85. (7027) | Otwarcie ofert nastąpi w tynt samym dniu 


o godz, 12-ej, $ 

Wadium przetargowe zgodnie z przepisa- 
|mi obowiązującymi w wysokości zł. 50.000.— 
jnależy złożyć w Kasie Zarządu Miejskiego 
ul. Roosevelta Nr 15, a kwit wpłaty dołączyć 
do oferty. 

Łódź, dnia 2 października 1946 roku . 

Zarząd Miejski w Łodzi. 


EILAS ETA ere CA CCK 


Strojna pani przymyka na chwilę po- 
wieki, Jej długie rzęsy drżą. 

Wreszcie powiada. 

— Paa jest bezczelny panie Szulc! Jak 
pan śmie robić podobne propozycje kobie- 
cie z towarzystwa? Przecież nie znamy się 
nawet dobrze. 

— Ale możemy się teraz poznać bardzo 
dokładnie: to już”przecież zależy tylko od 
pani. — Szulc rzuca wszystko na jedną 
kartę. 

W świetle elektrycznych lamp kolorami 
tęczy zabłysły jego brylanty. Pani Szmidt 
spogląda to na nie, to w kamienność jego 
spojrzeń, aż wreszcie ulega. 

— W takim razie chodźmy. Niech pan 
jednak nie zapomina, że jestem damą z to" 
warzystwa. 

W kwadrans po tym, w ogromnym salo* 
nie, którego ściany zdobią akty Żmurki, re- 
produkcje nagich kobiet Rubensa i naj- 
ohydniejsza pornograficzna szmira, Haupt- 
scharfithrer, Bruno Szulc nalewa kieliszki. 


ko po cenach przystępnych. Jaracza 14/46. 
BYZURY APTEK" 

Dzisiejszej nocy dyżurują apteki: Cymera 
(Wólczańska 37), Bojarskiego (Przejazd 19), 
Unieszowskiego (Dabrowska 246), Epsztajna 
(Piotrkowska 225), Trawkowskiej (Brze- 
zińska 58), Pawl.klewicza (Porav:ska 1%). 


SKRADZIONO dnia 10.46 w tramwaju Nr 3 
portfel z legitymacjami: Bratniej Pomocy 
U. Ł. Nr 239, tramwajową, AZS, oraz dwie 
kartki odzieżowe I żywnościową I kat. na paź 
dziernik na nazwisko Maciejowska Wanda, 
stud. Znalazca proszony o zwrot papierów i 
fotografii za wynagrodzeniem. żwirki 26 m. 7 


ZGINĄŁ PIES 


rasy seter biały w czarne łaty. 
Prosimy odprowadzić ZA NAGRODĄ 


ul. Piotrkowska 142 u dozorcy. 
(7051) 


tanich kokot, realizuje teraz najśmielsze 
swoje marzenia, I wspinając się powoli po 
drabince hierarchii coraz wyżej, zaczyna 
szukać również kochanek i wśród lepszej 
sfery. 
Był trochę nieśmiały, jak gdyby zażeno- 
wany, kiedy znalazł się poraz pierwszy w 
towarzystwie takiej damy z „towarzystwa”. 
Tego wieczoru grała w „Tabarinie”. zu- 
pełnie nowa orkiestra. Szulc zamawiał obo” 
jętnie najlepsze potrawy i najdroższe wi- 
na. Ona piła chętnie, a każdy wypity kie- 
liszek alkoholu jak gdyby zbliżał ją jeszcze 
bardziej do towarzysza. 
Byla to zblazowana niemiecka fabry- 
kantka, której mąż już od pół roku prze- 
bywał na froncie. W poszukiwaniu moc- 
niejszych wrażeń pozwoliła się emablować| 
Szułcowi i oto doszła do wniosku, że ka- 
mieńna nieruchomość jego oczu i zwierzęca 
potworność ma w sobie coś ekscytującego. 
— Do jakich granic perwersji zdolny jest 
taki potwór? — pomyślała spoglądając na 
Szulca. 


Powieść o życiu Łodzi—przed wojną, podczas okupacji i po wyzwolentu 


Tak jak co roku spódniczki panny Reny 
i Margot stają się krótsze, tak i co jakiś 
czas przybywa na jego ramieniu nowa 
gwiazdka: obecnie jest już Hauptscharfiire- 
rem, a przeczucie powiada mu, że nie jest 
to jeszcze kres jego kariery! 

Czyż podczas jednej z inspekcji sam 
wielki Himmler, kiedy przedstawiono mu 
Szulca jako jednego z najświetniejszych 
speców od wyniszczania polskiego i żydow” 


bójników. Tu po trudzie pracowitego dnia 
odpoczywa Bruno Szulc. 

Po dawnemu jęk ofiar, które własnorę- 
cznie katuje na sali badań przy ul. Anstad“ 
ta, brzmi w jego uszach jak najcudowniej- 
sza melodia. 

Po staremu odczuwa dreszczyk rozkoszy 
na widok sinej pręgi, wyskakującej na o- 
bnażonych plecach uderzonej bykowcem| 
kobiety. Widok krwi ekscytuje go po da” 


ı korował wysokim odznaczeniem? Czyż 


skiego elementu, nie poklepał go protek- 
cjonalnie po olbrzymim brzuchu i nie de- 


wielkorządca Warthegau Artur Greiser nie 
Ściskał mu ręki i nie mówił o nim „Unser. 
braver Teufel Hauptscharfiihrer Szulc“? 

Były majster fabryki Oskara Brauera 
wyczuwa swoją wielkość i wartość. Wie, 
że jest niezastąpiony. Staje się coraz bar” 
dziej zuchwały i rozwydrzony. 

Jego mieszkanie przy ulicy Piotrkow- 
skiej nie może już pomieścić nadmiaru wo- 
jennego łupu. Jest dosłownie jak legendar- 


lwnemu. Ale potworny kat, jak gdyby się 
już przesycił tamtymi igraszkami. Bije mo- 
że jeszcze mocniej niż dawniej, ale już z 
nie taką perwersyjną satysfakcją: poprostu 
jest już tamtymi widokami zblazowany. 

Jest jednak coś, co pasjonuje go w dal- 
szym ciągu: kobiety. 

Tylko, że majster śmierci zmienił nieco 
swoją kolekcję i apetyty. 

Minęły czasy, kiedy z nabożną nieśmia” 
łością spoglądał na piękne damy „z towa 
rzystwa', przejeżdżające w swoich lśnią- 


na jaskinia Ali Baby i jego czterdziestu roz- 


Redaktor naczelny: K. Bogusławski 
b—011083 

Gia? 
W numer 


szukający kiedyś 


Adres Redakcji ' Administracji: Łódź. 
Redaktor przyjmuje codziennie od 


NGŁÓSZEŃ: Piotrkowska 102a — Cen) ogłoszeń: Drobne — za wyraz petitowy 
ch niedzielnych i świątecznych — 50% drożej, 


szczebiotem pięknej 
się feeria blasków i kolorów jego brylantów. 
Po tym wypił — dla nabrania wiekszego 
animuszu — jednym haustem kielich ko- 
niaku i zauważył: 


cych limuzynach przez Piotrkowską. Szulc, fski 
łości wśród robotnie i;chciała by je pani zobaczy: 


Na palcach jego śniły trzy pierścionki z 


olbrzymimi brylantami: a to jeszcze bar- 
dziej niż hipnot; 
oczarowały panią 


czne spojrzenia jego oczu 
Szmidt. 

Szulc przysłuchiwał się w milczeniu 
pani, zachwycającej 


— Mam w domu parę ślicznych dam 
h pierścionków z brylantami: 


Piotrkowska 102a, Telefony: 129-13, 13747. 
godz 16—18, tel. 112-60. 


poza tekstem — 5 zł Inne nzłoszenia za 
Odbito w drukarni Spół 


czy 


Podnosi potem swój do góry i przybliża 
go do kieliszka partnerki. Lekko brzęczy 
szkło. I znów na palcach jego roztęczyły się 
brylanty, co przypomina pani Szmidt o je- 
go poprzedniej obietnicy. 

Kobieta odsuwa swój kieliszek i powia” 
da: 

— Obiecał mi pan pokazać kolekcję swo- 
ich pierścionków. 

— Nietylko pokazać! — przerywa jej 
szarmancki amant — będzie pani sobie 
mogla ać jeden z nich na pamiątkę 
mile spędzonego wieczoru. 


(D, c. a.) 
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